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Jiesiąta rocznica odzysKania Bałtyku 
, s k a szubko powiększa flotę handlowo 

Plorza nigdy nie oddania. 
Mowa ministra Kwiatkowskiego na uroczystościach w Gdyni. 

J ^ A e . .Gdynia, 23 lutego. 
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WI 
CLŁ SZL > PRZYBYLI goście rwie 
'dali ,: RJ handlowej morskie-' 

?<*y do kościoła parafjalne 
H 8 , ,. e.nabożeństwo, które 

! ŷtfłn .̂P Dominik, 
ce-

kazanie 
dr. Rogala z Pel-
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&„°*vł» k . l a i 1 komandorem 
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jennej, straży granicznej, szkoły mor
skiej w Tczewie, oddziały przysposobie
nia wojskowego, Strzelca, Sokoła, miej. 
scowych organizacyj społecznych itd. 

Po defiladzie udali się zebrani nad 
brzeg morza na uroczystą akademję. 
Rozpoczęła ją prezmówienie szefa mary 
narki wojennej komandora Swirskiego 
który podniósł wielkie znaczenie morza 
oraz konieczność rozwoju floty wojennej 
naszej, jakaby stała na straży naszego 
wybrzeża. Drugi zabrał głos przedstawi 
ciel rybaków p. Kohnke, 
przemawiając w imieniu Kaszubów. Im>e 
niem załogi okrętów żeglugi polskiej 
przemawiał komandor Bramińslki, pod
nosząc olbrzymie znaczenie dla państwa 
i narodu posiadanie i coraz większe roz
budowywanie floty handlowej. 

Po przemówieniu przewodniczącego 
komitetu obchodu dyrektora oddziału 
Banku Gospodarstwa Krajowego p. Ber 
gera, zabrał glos pan minister Kwiatko
wski. 

Pan minister oświadczył ra, in. co na 
stępuje: 

Święto dzisiejsze jest świętem prze
szłości. Reprezentowany jest tu dziś u 
podnóża fal Bałtyku cały naród polski 
od morza do Karpat, od Poznania do WU 
na, od Katowic do Wołynia. Możemy tu 
wspmnieć ubiegłe długie lata, w czasie 
których obcy o pas stanowili. 

W latach tych wszystko czego polska 
myśl pragnęła, wszystko to było kiero
wane obcą ręką i nie na naszą korzyść. 
I oto przed dziesięciu laty dostaliśmy 
ten kawałek wybrzeża. Święciliśmy wó 
wczas tę uroczystość w dzień pochmur
ny i zimny, przy udziale niewielkiej gar 
stki ludzi. 

Echo tej uroczystości odbiło się wów 
czas słabo w Polsce. Dziś chodzi o to, 
czy mamy być przedmiotem historji, czy 
historja ma być pisana na naszych ple
cach, czy też musimy pisać sami histor-
k-

Dziś jest naszą ideą rozwój Gdyni, 

Mowa kurs w Hiszpanii. 
JHinisterstmo SPRT.IV zagranicznych przywrócone. 

Madryt, 23 lutego. 
(Polska Agencja Telegraficzna) 

Dziennik urzędowy zamieścił w dniu 
wcozrajszym dekret królewski w spra
wie przywrócenia ministerstwa stanu 
(Ministerstwa Spraw Zagranicznych). De 
kret zaznacza m. in., że n'e chodzi tu o 

I utworzenie nowego ministerstwa. Minis 
terstwo stanu, które nigdy nie przestało 
istnieć, jakkolwiek na skutek pewnych 

. okoliczności czasowo wcielone było do 
y marynarki wo. I Prezydjum Rady Ministrów p. n. Sekre-

tarjatu do Spraw Zagranicznych, winno 
ponownie zająć należne mu z prawa 
miejsce. 

* * 
Madryt, 23 lutego. 

W dniu wczorajszym ks. Alba, miano 
wany ministrem stanu złożył przed kró
lem przysięgę, poczem odbyło się obję
cie urzędu przez nowego ministra. Z o-
kazji tej uroczystości prem;er Beren-
guer, jako też ks. Alba wygłosili okolicz 
nościowe przemówienie. 

§ n zajmują się francuscy ministrowie? 
«j gabinet radykalny nie posiada stałej większ 
°c.ialiści mogą w każdej chwili obalić rzad. 

Tl . — - • . . . . 

szosci. 
ANt, i Paryż, 23 lutego. 
V S o *«*ncja Telegraficzna), 
i V N ^ a b i * 2 t u jest dość róż 
\\ 7> Lu p l e d e m zawodów jego 

\ * % ? ° n 9 ' c i u adwokatów, w 
VS 6 J a m e g o Premjera, 8-miu 

^ ćh°:C!U lekarzy7 dwućh bży" 
j e7jennikarzy, jednego prze 

* ^bie urzCdr5ika państwo-
P- Bonneta, mb. handlu. 
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Paryż, 23 lutego, 
n 'J10'3 Telegraficzna) 

H^' k t ó r * l a n 0 i w ' ą , c e i S Ł e r o k ^ k o n " 
Początkowo zamyślał 

' t ^ 5 i ! a k U 8 i ł a t e 2 ° ostatniego do 
H ^ 1 ^ t u - udziałem radyka-
'vi 5 l- z\!!6 W' socjalistów oraz 
D, **> n0 ' l e.wicy radykalnej. Tym 

LIR1 któ T Z ą d stanowi drugie wy 

przyjęcia udziału 
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r. 1924 uformowany 
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długowiecznym, wobec tego, że trudno ja nowego gabinetu jest 
mu będzie liczyć na odpowiednią więk
szość. Przy najpomyślniejszych warun
kach gabinet Chautemps zebrać może 
jakieś 280 lub 300 głosów i to pod wa
runkiem, że socjaliści będą stale za nim 
glosować. Wystarczy jednak socjalistom 
powstrzymać sie. z jakiekogokolwiek po 
wodu, a większość rządowa odrazu spa
dnie do jakichś 200 głosów. Dlatego aby 
zdobyć stałe poparcie socjalistów, 
Chautemps będzie musiał stale do nich 
się stosować i wprowadzić do deklara-
q'i rządowej minimum programu socjali
stycznego. Lecz w takim razie odepchnie 
on od siebie większość grupy Danielou 
czyli t. zw. lewicy radykalnej, która ła
two wówczas może powrócić do swego 
poprzedniego stanowiska, solidarnego z 
grupą Tardieu. 

Paryż, 23 lutego. 
Ukonstytuowanie się gabinetu 

Chautempsa wywołuje w prasie odruchy 
różnorodne. Zaznaczyć jednak należy, 

• ie dzienniki różnych odcieni zgadzają 
*• zdania, że nie jest on SIĘ między sobą, aby przyznać że sytuac 

rozwój floty i wybrzeża. Tu musimy wy 
zyskać każdą piędź ziemi z pożytkiem 
dla dobra całego państwa. Nasza praca 
postępuje naprzód i daje rezultaty. 

Jestem szczęśliwy, że mogę zakomu 
nikować Wam, dziś radosną wiadomość. 
Oto przed kilku dniami zawarliśmy no
wą umowę, która 
PODWAJA NASZ TONNAŻ MORSKI. 
Dostaliśmy 3 statki, jak na nasze warun 
ki olbrzymie, każdy po 15 tys. tonn. 

Statki te które jeździć będą pod pol
ską banderą, na drugą półkulę, świad
czyć będą że Polska o wybrzeżu myśli i 
umie je wyzyskać, że 
POLSKA CZEPIA SIĘ OBURĄCZ MO
RZA I WYBRZEŻA TEGO NIE OPU

ŚCI NIGDY. 
W dalszym ciągu par* minister Kwiat 

kowski podkreślił, że dziś w dziedzinie 
spraw morskich cały naród polski myśli 
jednakowo j że pod tym względem nie
ma żadnych rozbieżności j różnic. Prze
mówienie swe zakończył pan minister 
słowami: „Polsko, Baczność, Frontem do 
morza"!. 

Przemawiali następnie marszałek se 
matu prof. Szymański, pos. Podoski (w 
imieniu ziemi wileńskiej) i in. Szereg 
przemówień zamknął mjr. Kętro w imie
niu pułku ułanów kręchowieckich, który 
przed dziesięciu laty tworzył awangardę 
sił polskich, obejmujących Pomorze. 

Przemawiał także jeszcze p. Bo-
rzyszkowski, prezes Bratniej Pomocy 
studentów Polaków politechniki gdań
skiej. 

Akademję azkończono hymnem 
„Nasz Bałtyk" j odegraniem fanfary 
„Virtuti MilUari". 

dość trudna i 
niepewna. 

Wielkie dzienniki jak „Matin'4, „Jo
urnal", „Petit Parisien" i „Petit Journal" 
nie stawiają żadnych horoskopów, nie 
ukrywają żadnych przeszkód, z któremi 
spotka się nowy premjer, stwierdzając, 
że powstała kombinacja jest bardzo zbli 
żona do kartelu 1924 r. Dzienniki te ot
warcie oświadczają, że trudno nie stwier 
dzić tej chwiejności. Jedynie „La Repu-
biliąue", organ oficjalny stronnictwa ra
dykalnego jest dobrej myśli, innym lewi 
cowym organom brak kompletnie en
tuzjazmu. Niektóre z nich przyznają na
wet, że Chautemps stoi wobec trudności 
prawie nie przezwyciężalnej, jeżeli przy
jąć w rachubę liczebny skład stronnictw 
w Izbie. Organ wielkich przemysłow
ców „La journee industrielle" boi 6ię og
romnie wpływu socjalistów na gabinet 
Chautemps, który z poparcia socjali
stów oczywiście darmo korzystać nie 
będzie. 

Będzie on zmuszony zadawalniać licz 
ne żądania, programowe socjalizmu, c o ) r e u - ausirjacKi 
zmusi go do zaniedbywania różnych kwe poruszane również były sprawy "wizyty 
styj bieżących i spowoduje nieuniknioną kanclerza austriackiego Schobcra w 
reakcje ze stronv słrnnnw»tw •i.mi«»Bi>«««« ' 

Za zawarciem 
traktatu z Polską 

ivijjp&rviada sie JCića o6ro -
n u pvan> €%lan>ieha. 

Berlin, 23 lutego 
(Polska Atencja I eleeraficzna) 

Liga obrony praw człowieka na dzl-
siejszem walnem zebraniu uchwaliła 
jednogłośnie rezolucje za orzy.iccie;n u-
mowy likwidacyjnej 1 zawarciem trakta 
tu handlowego z Polską. 

Stalin i Kalinin 
ottztjmaii ortfes-u. 

Moskwa, 23 lutego. 
fPolska Aeencja Telegraficzna) 

Agencja Tass podaje: Z okazji 12 rocz 
nicy powstania rewolucyjnej armji 
czerwonej odbyło się w Moskwie w 
dniu dzisiejszym uroczyste zebranie, na 
którem centralny komitet wykonawczy 
zgodnie z życzeniami szeregu organiza
cyj robotniczych 1 społecznych postano 
wił udekorować Stalina i Kalinina orde
rami Czerwonego Sztandaru II klasy. 

Schober w Berlinie 
Berlin, 23 lutego. 

Polska Auencla relenraliczna 
Według informacji prasowych, na 

wczorajszej konferencji ministra Curtiu 
sa z austrjackim kanclerzem Schoberem 
przedmiotem obrad obok spraw niemiec
ko - austriackich rokowań handlowych, 

nych. i ̂ *y™e, Kwestja i yrolu połudn ewc-n . 
lAnschlussu, umów haskich itd. 
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D z i ś PREMIERA! 
Dramat kobiety ładnej miłości, bogactwa I sławy P-

n u a t a k o r o W 
Reżyserjl FRANKA LLOYDA. 

W rolach głównych: 

Orkiestra symfoniczna pod batutą Sz. Bajgelmana 

CORRINNE GRIFFITK 
VICT0R YARCONI 

Głowa kościoła prawo-' 
sławnego pro esluie 

PTUTECIN NR %EŚTATLARV A N I O M 
ZEFIGAFNĘJM WV (FIOSII. 

Blałogród, 23 lutego. 
(Polska Azencja Telegraficzna) 

Patrjarcha Dymitr w imieniu kościo
ła prawosławnego, serbskiego wystoso 
wał protest przeciwko prześladowaniom 
religijnym w Rosji. Protest ten jest wy 
stosowany do wszystkich kościołów 
prawosławnych autokefalicznych jak 
również do arcybiskupa Canterbury. 

Protest zaznacza, że dzieje świata 
nie znały nigdy podobnej walki przeciw 
ko kościołowi i wierze w Boga. Patrjar 
cha nawołuje cywilizowane narody do 
położenia kresu cierpieniom narodu ro
syjskiego, przekraczającym prześlado
wania pierwszych chrześcijan 

Minister Czerwiński w Wilnie 
na otwarciu instytutu badawczego 

Europy Wschodniej. 
Wilno, 23 lutego, 

W dniu dzisiejszym odbyło się w 
Wilnie uroczyste otwarcie Instytutu 

Naukowo Badawczego Europy Wschod
niej. 

O godzinie 17-eJ w salt pałacu repre
zentacyjnego nastąpiła Inauguracja ln 

— Ulewne deszcze, które' padały w Atenach 
i na prowincji przez półtora dnia bez przerwy, 
wyrządziły znaczne szkrdy 

Dwie kobiety utonęły, i iedna została za
bita od uderzenia pioruna Komunikacja tram 
wajowa, telegraficzna i telefoniczna została 
przerwana. 

C z y t a j c i e 

zemacyjnego n a s t ą p u a umi iKuim- ja »" | D a r t l a 

stytutu w obecności panów ministrów i , * 

również szerzenie wiedzy o wspomnia
nych terenach i ludności. 

W końcu zebrani na propozycję po
sła Jędrzejewicza uchwalili wysłać de
peszę z wyrazami hołdu i czci do Pana 
Prezydenta Mościckiego, Pana Marszał
ka Piłsudskiego i prezesa rady ministów 

Czerwińskiego i Staniewicza oraz przed 
stawicieli świata naukowego, m. in. rek
tora uniwersytetu Stefana Batorego, ks. 
Fałkowskiego, wielu profesorów uniwer
sytetu warszawskiego, łotewskiego prof. 
Blessa, d-ra Ziwsa, kónr-uli łotewskie
go Donata, honorowego konsula estoń
skiego Kucińskiego, ks. biskupa Bandur-
skiego, posłów i senatorów, przedstawi
cieli organizacyj społecznych itd. 

Zebranie zagaił prof. Rozwadowski 
jako prezes Instytutu, udzielając głosu 
min. Czerwińskiemu. Po min. Czerwiń
skim przemawiał wojewoda Raczkie-
wicz. Następnie prof. Ehrenkreutz przed 

Uroczystość zakończyła prelekcja 
prof. Rozwadowskiego na temat racji 
bytu Instytutu. Z racji otwarcia Insty
tutu nadesłano wiele depesz z zagranicy. 

O godzinie 19.30 odbył się koleżeń
ski obiad. 

Turniej szacho^ 
O MISTRZOSTWO 

W czwartej rundzie turnie- s Z 

wego wyniki były następujące- ^ ^ 
Kolski wygrał u Szefera. F{ fflj 

ra, zaś partje Frenkel - W Ą 
man — Winawer zakończy '^*) ' £ 
zegrane. Pozostałe partje po^szF 
zenbaumem i Regedzińskim <>rB 

i Szestakowsklm przerwano. ^ : 
Stan turnieju po czwartej -^A 

Kolski 3 i pół. Apel 3. 
l Pół i Jedna niedokończona. . f(; 
Winawer 1 i pół, Rozenbaum ' 
kel.Szpiro, Szefer 1 fi 
Frydman po 1 (1), 
Szer 0. 
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Sowiet moilaiew*^ 
g r o z i ś w i d u k r w a i m l o * i » - 8 ^ t / 

chińskich I rzucili ich przed* , Ryga, 23 lutego. 
Do Moskwy przybyły pierwsze tran 

w i i i * . i i o . 8 i c ł ł u » « w . . . . . . . . . . . . sporty żołnierzy armji czerwonej, ran-
stawił pokrótce cele Instytutu Naukowo ( n y c h n a dalekim wschodzie w walkach 
Badawczego Europy Wschodniej, które: sowiecko - chińskich, 
polegają na badaniu pod względem go- Dzienniki sowieckie zamieszczają z 
spodarczym, kulturalnym geografa-1 T E G 0 P O W O D U ART K , |T . ^ 
ziem i f o ? m a c ^ ^ A n $ ? 1 . ^ ń s t w a kapitali- a W a czerwona 1 p roWf a > C Y 
ności, tereny te zamieszkującej, ' c z a > M P ^ t a r j a t sowteck. doskonale oręż, aby powtórnie ^ 

tom. okadenli',1ie',! 
Podczas uroczystej «Kf b # F 

dzonej dla uczczenia Tann\n\CTIC)AĄ 
armJi czerwonej, p r ^ o * J&J 
skiewskiego Sowietu Moł^° 
przemówienie, w którern ° s

s o \ t d 

I PALĄCE 
P i o t r k o w s k a 108 . 

Dziś r e w e l a c y j n a p r e m j e r a ! 

Głupie szczęście 

wie, iż konflikt "z Chinami bvł dziełem nauki burżuazji, bądź to 
imperialistów, którzy uzbroili żołnierzy bądź to na zachodzie. 

Dwaj przemysłowcy n i e r a z 
I B I D 

OSFCARŻENI O Z D R A D Ę STANU WV CZASIE n>ie»'*-~ 
Berlin, 23 lutego. Ilaiłdji, skąd warowały ° a S , / 

Niebywałą sensację stanowi wdrożę ' 

Niebywała bomba śmiechu w 10 aktach, 
w" roi. ftł.; 
prześliczna 
i ponętna 

KHlAHiniliSZKA (W HASTA 

Potężny dramat erotyczny na tle przeżyć rosyjiklej arystokratkl. 

tylułowej, pełna 
kobiecego czaru 

r " ~ — «— * - •' • • • 

W roli Jytułowei. pełna £ j f R ^ J S t O H 

nie postępowania karnego o zdradę sta 
nu przeciwko dwom potentatom przemy 
słowym Kruppowi i Thyssenowi na pod 
sławie opublikowanej niedawno książki 
znanego pacyfisty Lehmanna-Rusfcbolda 
p. t. ,.Krwawa międzynarodówka prze
mysłu wojennego". 

Autor stwierdza, że firma Thyssen w 
czasie wielkiej wojny świadomie sprze
dała tarcze ochronne dla piechoty Ho-

wojska angielskiego. 
Firma Krupp sprze 

samoczynnego granatu r*\ n-iv. 
skiej firmie Widkers 1 M 
ło zaskarżenia tej f> r n}\£ . 
nym trybunałem angiel»K 

o odszkodowanie za pa t e . 
Obu potentatom Ĵ iei"1* 

więzienie, gdyż przeda 
sprawach niema. 

mdii I I I w ma i k, 
Partja robotnicza poniosła M ^ J 

Muzyka M Lidauera. Początek o *. 4-ej PP.. w soboty ł niedziele o 
j . 12-e| w p o l Na pitrwszy seans wszystkie młejsca od 75 gr. 

Tokio, 23 lutego. 
Dotychczasowe, jeszcze nie ostatecz 

ne, wyniki wyborów wykazują zdecydo
wane zwycięstwo partji rządowej. 

Partja rządowa — Minseito zdobyła 
71 mandatów, konserwatyści — seiyukal 
40, partja robotnicza 5, inne 6 mandatów 

Prezydent federacji robotniczej oraz 
szereg wybitnych przywódców ruchu to 
botniczego nie weszli do parlamentu. 
Porażka partji robotnicze? jest bardzo 
cięźUca. 

Iloec zdobytych przez Minseito gło
sów wyraża się w stosunku 2:1 wobec 
opozycji. Stosunek ten mogą zmienić ie. 

sreze nieznane naraz e ^ 
kraju, gdzie najsilniejsze^ 
są konserwatyści. 

P o z ó r f 
Wczoraj wybuchł P 

chanicznej Włodzimierza 
mieszczącej się przy Alei a c 

nr. 10. Ogień ugasili san' 
Przed przybyciem za*e% 
cgniowej. Straty nleznay'1 

na pożaru — wadliwa bu 
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Wschód słońca 
Zachód słońca 
Wschód księżyca 0.502 
Zachód księżyca 1137 
Długość dnia 8 0 3 
Przybyło dnie 2.45 
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^"le posiada ob-
obywatelstwa 

E L 1 « « b j « ć s ł « i 
%^ ^ o j s h o w q . 

I I E U S Ł Q W A o powszechnym 
T, 0$OBJ • Y

 wojskowe} przewida-
lposiadające żadnego ob-
l%za!elst^a i wogóle nie mogące 
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W dniu wczorajszym około godz. 6 
wieczorem pogotowie ratunkowe zosta
ło zaalarmowane wiadomością) że w pod 
wórzu domu nr. 24 przy ul. Nowomiej-
skiej popełniła zamach samobójczy ja
kaś młoda dziewczyna. 

Po przybyciu na miejsce lekarz pogo 
towia stwierdził, że 17-letnia Władysła
wa Kliszczyóska, stała mieszkanka War 
szawy napiła się w celu samobójczym jo 
dyny. Po przepłukaniu desperatce żo
łądka lekarz pogotowia przewiózł ją w 
stanie osłabionym do zbiorni miejskiej. 

Jednocześnie z pogotowiem ratunko 
wem przybyły na miejsce władze policyj 
no-śeldcze, które .ustaliły następujące 
szczegóły: 

Przed kilku miesiącami przybył do 
Warszawy łodzianin, niejaki Antoni Ok-
ręgowski, który zamieszkał, jako sublo
kator u KUszczyńskich, przy ul. Wola 
nr. 4. Kliszczyńscy posiadali 17-letnią 
córkę Władysławą, z którą Okręgow-
ski po pewnym czasie nawiązał stosunek 
miłosny, obiecując, że się z nią ożeni. 

*ł 
Po trzechmiesśęcznym pobycie w 

Warszawie Okręgowski wyjechał do 
Łodzi, gdzie otrzymał posadę. 

Gdy po wyjeździe Okręgowskiego z 
Warszawy rodzice Klisz czy ńskiej do
wiedzieli się że jest ona w odmiennym 
stanie, wyrzucili ją z domu. 
Zrozpaczona dziewczyna nie wiedząc co 
z sobą zrobić, wyjechała do Łodzi, by 
odszukać swego ukochanego. Po przyby 
ciu na miejsce dowiedziała się, że Okrę
gowski zamieszkuje przy ul. Sierakow
skiego nr, 43. Po dłuższych poszukiwa
niach przybyła Kliszczyóska do mieszka 
nia Okręgowskiego i dowiedziała się, że 
uwodziciel jej jest już od dłuższego cza
su żonaty. 

Zrozpaczona dziewczyna błąkała się 
przez kilka godzin po mieście, poczem 
weszła do bramy przy ul, Nowomicjskicj 
nr. 24 i wypiła większą dozę jodyny. 

Przesłuchany przez policję Okręgów 
ski nie przyznał się do utrzymywania z 
Kliszczyńską stosunków miłosnych. Ag. 

Nowy skład komisji odwoławczej 
dla podatku dochodowego. 

W dniu wczorajszym izba skarbowa 
w Łodzi zaakceptowała nową listę człon
ków komisji odwoławczej dia podatku 
dochodowego. 

Członkowie komisji odwoławczej są 
wybierani jak wiadomo, na trzy łata, 
wobec czego obecna kadencja potrwa do 

\roku 1932 włącznie. 
I Skład komisji odwoławczej dla po
datku dochodowego przedstawiać sie bę
dzie jak następuje: 

Przewodniczący: prezes izby skar
bowej w Łodzi p. Leon Towarnicki. Za
stępca: naczelnik II wydziału izby p. Jó
zef Sidorski. 

W skład komisji weszły następujące 
Woby: 

.. Jako członkowie z ramienia urzędni
ków izby skarbowej: pp. Bronisław Su-
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2-letnfe dziecko 
poparzone. 

Zamieszkali przy ulicy Zgierskiej nr. 
113 Ibaczakowie pozostawili w mieszka 
niu bez dozoru swego 2-letniego synka 
Tadeusza. Pozostawione bez opieki 
dziecko wywróciło garnek z kipiącą wo 
dą i uległo cieęźkiemu poparzeniu całe
go ciała. 

Zawezwany na miejsce lekarz pogo 
towia, po udzieleniu dziecku doraźnej 
pomocy, pozostawił je pod opieką ro
dziców. 

chorzewsfd, Józei Sławski, Czesław Sy-
ska. Jako zastępcy: PP". Józef Wieczo
rek, Andrzej Brzecki l Adam Starniew-
ski. 

Z ramienia obywateli: pp Karol 
Scheibler, lidward Babiacki i Kazimierz 
Roszak. Jako zastępcy: pp. Wilhelm 
Wohł, Salomon Alt man i Chaim K^dysz. 

Z ramienia urzędu wojewódzikego, 
jako członkowie: pp. Hilary Małachow
ski, Ludwik Piekarski, Bertold Dobrane, 
Jako zastępcy: pp. Stachłcwski, Sobo
lewski, Majewski i Kazimierski. (p) 

Pożary. 
Wcżorat późnym ,W4FTCZJORENJ...wybuchł 

pożar na 'strychu domu Nr. 189 przy ul. 
Piotrkowskiej, należącego do firmy I. M. 
.Wojdystąwskl. 

Na miejsce pożaru przybył natych
miast zaalarmowany I L R G I oddział stra
ży ogniowej, który po godzinnej akcji 
ratowniczej pożar ugasił. 

W dniu wczorajszym straż ogniowa 
została zaalarmowana.wiadomością, "że 
V domu przy ul. Szkolnej nr. 6 wybuchł 
w jednem z mieszkań pożar. 

Po przybyciu na miejsce okazało się 
że w parterowym mieszkaniu niejakie
go Jakóba Pietruszki zajęły się szmaty, 
leżące koło pieca. •• 

Po kilkunastominutowej akcji udało 
się straży ogniowej pożar ugasić. 
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C A S I N O 
Dziś poraź ostatni! 

film pod tytułem 

Krwawa bójka na 
strzelnicy. 

Dwaj przyjaciele okładali się karabinkami. 
Na strzelnicę przy ul. Rzgowskiej 

nr. 32 przybyło w godzinach przedwie-
czorowych dnia wczorajszego towarzy 
stwo, składające się z kilku podchmielo 
nyCh gości. W czasie strzelania do ce
lu między kilkoma g"ośćmi wyniknęła 
sprzeczka, która w bardzo krótkim 
czasie zamieniła się w bójkę. 

Jako narzędzia bójki posłużyły kara 
blriki strzelnicze oraz laski. W czasie 
bójki 32-letni Antoni Lewy, zamieszka
ły przy ul. Henryka nr. 4 otrzymał ra
nę tłuczoną głowy w okolicy kości czo
łowej, zaś 32-letni Zygmunt Matecki, 
zamieszkały przy ulicy Sienkiewicza nr. 
8 ranę tłuczoną głowy w okolicy cie
mieniowej. 

Zawezwany na miejsce lekarz pogo
towia, po udzieleniu poszkodowanym 
pomocy w lokalu 13 komisarjatu, od
wiózł ich w stanie osłabionym do do
mu. 

G R A N D 

„Żelazna 
Maska" 

Dramat na tle słynnej trylogji 
Dumasa. 

W roli głównej fenomenalny 

Douglas Fairbanks 
ulubieniec wszystkich. 

Nad program aktualności filmowe 
Orkiestra pod batutą 

Kantora. 
Leona 

Pocz. seansów w dnie powszed
nie o godz. 4.30, 6, 8, 10 wiecz. 
w sob. i niedz. od godz. 12-ej 
w poł. Ceny miejsc na poranki 

1 zł. 

D z i ś I d n i n a s t ę p n y c h ! 

NOCE BEZSENNA -

NOF.E S?AL<U- E 
Potężny dramat erotyczny. 

W rolach głównych: posągowo-piękna 
LIII D a g o w e r , bożyszcze serc nie
wieścich I w a n P e t r o w l c z i urocza 

W i e r a M a l i n o w s k a . 
Orkiestra pod batutą R. KANTORA 
Początek seansów w dnie powszednie 
o godz. 4-ej w sob. i niedz. od godz. 

12-ej do 3-ej wszystkie miejsca 

- 5 0 gr. i 1 zł. — 
ostatni seans o godz. 10 m. 15 wiecz. 

DIF£IIRII APITEK. 
Dziś w nocy dyżurują następujące 

apteki: G. Antoniewicz (Pabjanicka 50), 
K. Chądzyński (Piotrkowska 164). W. 
Sokolewlcz (Przejazd 19), R. Rembieliń-
skl (Andrzeja 28), J. Zundelewicz (Piotr 
kowska 25), Kasperkiewicz (Zgierska 
Nr. 54), S. Trawkowska (Brzezińska 
N*V 56). 
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TEATR MIEJSKI. 
Dziś w poniedziałek o godz. 8.30 w. 

po raz ostatni „Ojciec" Strinuberga. 

TEATR KAMERALNY 

„DZIEŃ PAŹDZIERNIKOWY" 
Dziś w poniedziałek i dni następ

nych grany będzie dramat J. Kaisc-
ra „Dzień Październikowy", w którym 
szerokie pole do popisu znajdują: 1. Fa 
leńska, 1. Kozłowska. Wł. Staszewski, 
W. Ścibor i rcż. li. Melina. Bilety do na 
bycia w kasie zamawiań cukierni Go-
stomskiego. 

TEATR POPULARNY. 

„BECZKI ZŁOTA". 
Dziś poniedziałek i wtorek dla zrze 

szeń robotniczych po cenach najniż
szych (od 50 gr. do 1 zł.) oraz dni na
stępnych wyborna krotochwila tysiąca 
zabawnvch powikłań i szampańskich 
„qui pi\. quo" Velentine „Beczki złota" 
w które; szerokie pole do popisu znajdu
ją Biskupska, Relewicz - Ziembiuska, 
Waczyńska, Madaliński, Matuszkiewicz 
Warchałowski i reżyser sztuki Wł. 
Zeimbiński, Dekoracje wykonał Wladys 
law Nowakowski. 

„KOT W BUTACH" 
W czwartek dnia 27 lutego o godz. 

12 w południe i 4.20 pp. dla dzieci szkół 
powszechnych bajka „Kot w butach" Cc 
ny najniższe od 50 gr. do 1.50. Każda o-
soba dorosła może wprowadzić jedno 
dziecko do lat siedmiu bezpłatnie — lub 
dwoje dzieci na jeden bilet, 
u o i » j h 1 1 1 » i u r n i m i » r r n r r i r i i . 

Ul sobót; nie wolno chorować. 
Od soboty wieczorem do poniedziałku 

kasa chorych nie przysyła lekarzy. 
W lecznictwie kasowem istnieje bar 

dzo poważna luka, której usunięciem po 
zachorowania ubezpieczonych w sobotę wieczorem. 

winny się zająć naczelne władze kasy Cóż mają w tym wypadku ubezpieczeni 
chorych. Luka ta istnieje od samego po,czynić? Czy narazić się na karę i wez-
wstania kasy. stała się więc niedomaga; wać pogotowie, czy też czekać do ponie 

i R A S ) J O P B O I A A M i 
i 1 1 . 5 8 — 1 2 . 0 5 Sygnał czasu, hejnał m a T 

jacki. 1 2 . 0 5 . — 1 3 . 1 0 Muzyka z płyt gra 
melonowych. 1 3 . 1 0 Komunikat meteoro
logiczny. 1 5 . 0 0 Komunikat gospodarczy. 
1 5 . 4 5 Przegląd komunikacyjny. 1 6 . 1 5 
Program dla dzieci. 1 6 . 4 5 — 1 7 . 1 5 Muzy 
ka z płyt gramofonowych 1 7 . 1 5 Lekrja 
francuskiego. 1 7 . 4 5 Muzyka lekka. 1 8 4 5 
Rozmaitości. 1 9 . 1 0 „Skrzynka pocztowa 
rolnicza". 1 9 . 2 5 — 1 9 . 4 0 Pogawędki tecb 
niczne. 1 9 4 0 — 1 9 . 5 0 Komunikaty PAT. 
1 9 . 5 8 — 2 0 . 0 0 Sygnał czasu. 2 0 . 1 5 Feije 
ton muzyczny. 2 0 . 3 0 . Operetka „Agri" 
Ernesta Steffana. 2 2 . 0 0 Felieton „Zbliżę 
nie" St. Poraj - Koźmiński. 2 2 . 1 5 Komu
nikaty. 2 2 . 2 5 „Ostatnia Fala". 22.35 Ko
munikaty PAT. 2 3 . 0 0 — 2 4 . 0 0 Muzyka 
salonowa. 
C X X X X X 3 O O 0 C X 5 0 0 O 3 0 C X X X X X X X X X 5 0 0 0 0 C 

3 miljony dolarów 

Ma tkut ttnlsfzieti. 
Ogólnopolski Syndykat hut żelaznych 

ukończył rokowania z bankami zagrani-
eznemi w sprawie kredytów na rok bie
żący. 

Rokowania te prowadzone były z 
Bankiem Francusko - Polskim w Paryżu. 
Związkiem banków szwajcarskich w Zu
rychu, niemieckiemi bankami na Gór
nym Śląsku oraz z katowickim oddzia
łem śląskiego Kreditanstalt. 

Już w poprzednim roku Syndykat u-
zyekał kredyty od tych instytucji n a prze 
ciąg półrocza. Obecnie rokowania mia
ły na celu przedłużenie ich na rok bie
żący. W wyniku rokowań podwyższono 
Syndykatowi wysokość kredytów do 
trzech milionów dolarów, w walucie do
larowej, które to kredyty przyznane zo
stały na przeciąg całego roku. 

r n p n n n n r i r r n r T T r ^ ^ i r u n m 

Dr. med. 

«l. POLAK 
C h o r o b y w e w n ę t r z n e I A l l e r g l c z n e 

( a s t m a , p o h r z j w k a . a r t u t p , l e u a t p ) . 

Dl. 6-90 Sierpnia 22 \%,0 

T e l . 1 0 4 - 2 1 . — Przyiauit od godziny 10 do 1. 

XXXXXXXXXrtXXXX 

niem niemal chronicznem. Chodzi o wzy 
wanie lekarza do domu obłożnie chore
go w czasie od soboty od godz. 6J30 wie czorcm do poniedziałku rano. 

Sprawa ta jest bardzo poważna i dla 
tego należy się z nią dokładnie zapoz
nać. Mianowicie, w sobotę lecznice ka
sy chorych przyjmuje zgłoszenia od u-
bczpleczonych na wizyty lekarzy do do 
mu tylko do godziny 6.30 wieczorem. 
Po tym czasie urzędnicy udają się do 
domu, nie pozostawiając żadnego dyżur 
nego. Również lekarze rejonowi są w 
sobotę o tej godzinie już zwolnieni. W 
niedzielę lecznice są również zamknięte 
i zgłoszenia ubezpieczonych przyjmowa 
ne są 

dopiero od poniedziałku rano. 
Tymczasem istnieje regulamin, usta

lający wyraźnie w jakich wypadkach 
można wzywać pogotowie ratunkowe. 1 
regulamin ten przewiduje w pierwszym 
rzędzie, że pogotowie wyjeżdża do mia
sta tylko w nagłych wypadków. 
W wypadku niewłaściwego wezwania 
pogotowia, ubezpieczony podlega karze. 

Ta ostatnia klauzula jest zupełnie 
zrozumiała, albowiem, bez sankcji kar
nej pogotowie niewątpliwie wzywane by 
łoby w błahych wypadkach, a co zatem 
Idzie opóźniałoby się niesienie pomocy 
ludziom faktycznie tego potrzebującym. 

Tymczasem zdarzają się wypadki 

działku, względnie czy wezwać prywat 
nego lekarza. 

Doniesiono nam właśnie o konkret
nym wypadku, kiedy wczoraj wieczo
rem, jeden z ubezpieczonych nagłe zachorował. 
Temperatura sięgała 38 stopni. Cóż 
miał robić? zachorowanie obłożne nie 
może być traktowane, jako „nagły wy
padek" i dlatego 

pogotowia wzywać nie można było, 
a lecznica była już zamknięta 1 zgłoszeń 
chorych nie przyjmowała. 

Sprawa ta jest bardzo poważna 1 po 
winna być w jakikolwiek sposób unor
mowana. Nie należy wątpić, że naczelny 
lekarz kasy w Łodzi, który wykazuje 
tyle energji w pracy nad reorganizacją 
lecznictwa kasowego, Idącą po myśli in 
teresów ubezpieczonych, zainteresuje 
się również tą sprawą I spowoduje wy
pełnienie tej luki, istniejącej już od wie
lu lat. —s— 
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Ordynacja 

Lekarsko-dontystyczna 

K A L I S Z A 
Chirurgia stomatologiczna. 

C e g i e l n i a n a 2 5 , fr. I p. — Telefon 108-26. 
Godz. 1.30—4 ł 7—8 wiecz, 

l -szy D ź w i ę k o w y 
Kino-Teatr w Łodzi NDID I i 

Dziś I dni nas tępnych! 
Cała Łodź musi przybyć, by zobaczyć * u-
słyszeć nai*s >anialszy, program filmu 
dźwiękowego, złożony z emocjonującego 

dramatu 

wspaniałej rewji międzynarodowej. 

Muzyka rożnych narodów. 
oraz niezrównanego intermezza tanecznego 

G d y n o c z a p a d a 
> i 

Na aparatach . W e s e r n - Electric" 

Z ruchu wydawniczego , 
Godzina życia włjjj 

P. Stanisław Bal, jest Pg^jJ 
stacią na gruncie ł ó dzik w11 ern- ,U 
pracy w dziennikarstwie', — 
cy ofiarnej, owocnej, c ' c ' " 
wprost nałogowo wszelkiej? ^ j ii» 

t. Balowi P f j S i ó * 
nek w kołach przyjaciół i * n st , 
zjednało p. 

Przez szereg lat P * ^ ^ 1

 ( > 
recenzje teatralne oraz "" '"jęte. , k 

mach pism codziennych ^'i^lnS/i;,'! 
schowane v^ ^ 

wacją zjawisk życia codzie* .^,s» 
ce dowcipem, nacec 

ny które spotkały się z 
kścb warstw czytelniczych. a0nĄ 
, „Rozsypane w dziennikach y 
felietony St. Bala ukazały J j frir 

• póUkach, w estetyczne) 8 ^ . . . i 
i nakładem księgarni «Ct^.[tvl% 
Kilkanaście lekkich, b"?1 \o«i 

nych, tętniących Żywą, «J c c !* u , i j* 
złożyło się na tomik b. ?tti\^ , |( 

na 
wej 

ry, o.l ctrfj' 
Środowisko, z którego »%a*y 

py, jest mu doskonale *n*^zań^Vl 

urząd, salon, jadalnia * , c S jjlep. Uifl 
waj, kolejka podmiejska, * flł Kl 

to teren obserwacyj * u f o r * ' c f o ^ . c j t 1 

czuje się on jak w własny"1 .itr* « 
Spostrzegawczość, <*« M 

wrodzone poczucie Iconuz*" 
ty, któremi operuje zręcza**' 
i lekko. . jtf 

! Specjalną predystyn*?*. 
szą się starzy kawalerowie i ^ y 
chani. Potrafi stworzyć y ^ i CĄ 
sytuaqe, w feWrycfc **\t&^f 
przywary tych ludzi T 0 ^g^ciC , 
w kontury doskonale 
karykatur. kie", 

Początek seansów o godz. 4. 6, 8 i 10 ej wiecz. 

„Rozkosz Zemsty" 
udział biorą: 

ffi$r AGNES Hr. ESTERHAZY 
DAISY PORA, GUSTAW DIESSL 

w Grand Kinie. 

bierna jednak w tem V.%0bĄci 
odrobiny złośliwej tendencji i*,^ 
pobłażliwość, jaką autor łr»JJ ctf 
bohaterów, jedna im syn»P8t' . f. 
ka. n > > 

Na dobro miłego tom;ku {eft' j( 

ba zapisać rzadko spotykaj . w», 
dzaju utworach oszczędn0*^, -tyJt*- ,J» 
złość, jasność i przerzy**0*'^ J 

Niepotrzebnie natomiast 
niem, autor pnzenosi a k c j « ^ fr«%> 
swych opowiadań w ^ o d o W

o f l ^cf> 
kie, co nadaje im chwil arfl-i p 
ciągnięty. p. I <>j 

Reasumując ocenę to™!* t*KĄ 
dzi/na z życia mężczyzny ' : jja c

tAV 
musimy, że dobry humor „•« ejty 
nie opuszcza autora i u '? z i e . / f jji'*f„;: 

n :kowi, co w dzisiejszy ch»»: 
ciężkich czasach, jest 
zasłużonego powodzeni*' ^ j a ^ 0 . 
wodnie będzie się cieszy' ^ 
St. Bala. „ , 0bi %a1 

Okładkę „Godziny *amir*]L 
Wacława Dobrowolsk-eg0-
tułową nowele tomiku-

E w e n e m 

s e z o n u Djablka z Trypoliśu Faniy H o r r t ? I 
przyjmuje Od S 

S L I A N A H A I D ! M M M M . . T ^ * ' " " 

Ceg ©lniana 2° 
> n d ^ 

a l 



N A O K R E S P R Z E D W I O Ś N I A . 
a i myśli o kostiumie. — Płaszcz i żakiecik. — Futra zimowe i letnie. 

Kapelusz filcowy, ściśle obejmujący głowę. 
a wskazówek dla eleganclficli panów. 

S*m» k°stjumu rozstrzygnięto de 
W ŃS 1f M° korzyść. Tak jak da-
S i v 2 ? . k i , k u l a t y - t a k * dziś "ie 
71 on 3KĆ s i e b e z kostiumu. Sta-

' nat,''s f e " a często także i „ome-
C ? Wrderoby. 

od 5źniE'7JU potrzebujemy zawsze. Nie 
u A H " " P O r V roku. Nie podlega on 

h j n ' a - sprawia się go raz na jakiś 
V V U Z y wytrwale 1 z pożytkiem. 
% \ } t z nad wyborem kostiumu 
W d o b r z e zastanowić. 

WL L M m a służyć do podróży i do 
u w mieście. W cieplejsze dni 

uwidocznione na rycinie są typowymi 
kostjumami „Demi - saison", które bę
dą służyć przez dłuższy czas i na naj
rozmaitsze okoliczności. 

Z lewa na prawo widzimy kostium 
z tweedu, w kraty szkockie, jasny ko-
stjum z cashy. kostjum z tweedu bron-
zowego, sportowy płaszczyk dwurzę
dowy z gabardiny oraz elegancki, ciem 
ny kostjum spacerowy. W tym ostat
nim modelu żakiecik i sukienka z velou 
tine'y. 

Zwrócić należy uwagę, że -wraz ze 
szkocką kratą powracają także wszel-

kolei pióro naszemu sprawozdawcy. 
Gdy pisze się o medzie męskiej — 

rrzeważnie zwraca s ;ę uwagę aa mo-
dc wykwintną, i a fraki, smokingi, rza
dziej na garnitury wizytowe, a prawie 
nigdy na zwykły garn.ur coJzienny. 

Nikt też nie zwraca uwagi na stro
nę praktyczną, mianowicie na rodzaje 
materjału. Najmodniejszy zaś garnitur, 
o ile nie jest zrobiony z odpowiedniego 
materjału i odpowiednio konserwowa
ny, po krótkim czasie zatraca wszyst
kie cechy pierwotnej elegancji. 

Do pracy codziennej musimy mleć 

śnla 1 wiosny. Jednorzędowe palto t. 
zw. Chcsterfielt, które noszone jest za
równo w kolorze ciemnym jak i w kolo 
rze jasnym. Do koloru palta odpowiedni 
również kolor aksamitnego kołnierza. 

i ta JY t y r k o żakiecik, w chłód niej-
M . . „ c z y s t k o wciągamy odpowie 

WU*°NU P F A S Z C Z 

C Usta? 0 z a s najwyższy, by się nad 

kosi 
'M*:. lekkiej I porowatej, a także ze 

Najnowsze matc 
iumy są bardzo oryginalne ii K o s Uumv 

\ t%, ipj^e ze względu na rodzaj 
•'i Wii h e^ 1 Porowatej, a także ze 
iv "ie J a desenie 1 kolory. Te ostat-
kjcic N5 n'Kdy jaskrawe. Właśnie 

X C uwagę na barwy t. zw. 
!L̂c>HV t o r e są ładne i wytworne 

H % h ! , e °d szablonu, gdyż modne 
LLJWA W s z e ' k i c h długości. Często 
C N . 5. m a t e r j a ł y „double", dwu-
% a C j * w a r z a i a c ładne kontrasty i 

< A c | a ł . 
Dt' są ^ obecnie sprawiane kostju-
l ^ w i ^ z e z n a c z o n e przeważnie na 
W s j j j ie, wiosnę, a nawet po części 
% Dr»PJerw są przeważnie z futra, 
A y e galo charakteryzować ubiór, 
V ^ i . t r a nosimy teraz przez 
V roku y l k o i c n K a t u nkl wskazują 
J^ka , ' . n a którą są przeznaczone — 
Hl>, 0

 t eKo więc, że mamy futra zi-
& { . 3 * futra letnie. Oczywiście 

S i e ? / 2 a s a d a : tegoroczne kostiumy 
r°wniei l bez futra. Lisy będą 

w dalszym ciągu modne. Na*ze mndr-le' 
kiego rodzaju pcp'ty. które bardzo do
brze dają się obrobić w „fresco", „twee 
dzie" i „panamie. 

Nowością obecnego sezonu będzie 
bolerko, krótki paltocik, sięgający za
ledwie do stanu. Pojawienie się to
go fasonu wskazuje na rozpowszech
nienie go na wiosnę. 

Do wszystkich kosfumów wkłada 
się kapelusze filcowe, ciasno obejmują
ce głowę, bez ronda (a w tym wypad
ku niczem nie przybrane), lub też z ron 
dem (przybrane wstążką). 

Pomówić również należy o pewnych 
drob'azgach, które służą niezbednem 
uzupełnieniem damskiej toale'y. A więc 
— apaszka. Apaszka tegoroczna jest 
nieco inna, aniżeli dotychczas noszona. 
Różnica przejawia się w tem, że jest 
większa, i w jednym kolorze, posiada
jąc tylko wąski szlak wzorzysty. Poza 
apaszką noszony będzie również do ko
stiumu również wzorzysty Jaskrawy 
szal. Torebki na wiosnę zmieniają 
swój kształt kopert. Otwierają się znów 
z zameczka u góry. Są wygodną torb<v 

Bardzo wielką uwagę należy zwró 
cić na krawaty, które będą mszone w 

]tym roku'do bluzeczek przy kostiu
mach. Dwa wzory ładnych krawatek 
uwidocznione są na naszej rycinie, 

Z kole! zająć się wypada również 
nieco modą męska. Oddaiemy więc z 
matorjał trwały. Na ;odnowicdniciszy w 
tym wypadku iest dobry szewiot t. zw. 
angielski. Materjał ten nigdy się nie 
wyświeci, plam prawie na nim nie znać 
jest trwały i praktyczny. Aby uniknąć 
wypychania kolan należy kazać wszyć 
pod kolana jedwab. Drugi warunek cle 
ganckiego wyglądu zależy w znacznej 
mierze od nas. Garnitur co dwa trzy 
tygodnie bezwzględnie należy dać do 
odprasowania. Kieszeni bocznych nie 
wypychać, a najlepiej zapomieć o ich 
istnieniu, o ile nie chcemy mieć „wor
ków". 

Bardzo ważnym Jest również wy
bór odpowiedniego materjału na palto. 
Pod tym względem wszyscy zwraca'ą 
uwagę na odpowiedni deseń, nikt jed
nak nie zastanawia się nad tym kardy
nalnym pytaniem: jakim też okaże się 
ten materjał na deszczu. 

Musimy wziąć pod uwagę, że w o-
kresie przedwiośnia stale niemal pada
ją deszcze. Nie pomoże więc nam naj
ładniejszy materjał l uszyty przez naj
lepszego krawca, o ile będzie on nie 
praktyczny.. Po ki!'.cu deszczach wyglą
dać będzie jak stara szmata. Na naszym 
rysunku widzimy dwa ładne modele 
płaszczów męskich na okres przedwlo-

Drugl model wskazuje nam palto dwu
rzędowe t. zw. „guardscout". również 
ciemny albo jasny, nieco wcięty w taljl. 

Zarówno przy jednym jak i przy dru 
gim modelu wymagany jest trwały, od
porny na deszcze i wilgoć materjał. 

Irenę 1 Ten. 
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Skandal i Polskim Związku Lekkoatletycznym 
w związku z eskapadą Petkiewicza do Ameryki. 

\V „Expressie Sportowym" czyta
my: 

Po dwu miesiącach niepewności do
czekaliśmy się wreszcie upragnionego 
startu Petkiewicza na krytych bież-, 
niach drugiej półkuli. Cały szereg naj
rozmaitszych wiadomości, jakie przez 
dwa miesiące niepokoiły polskie społe 
czeństwo sportowe sprawił, że potępia 
ono PZLA, za nieumiejętne zorganizo
wanie całej wyprawy, za nieprzewidze 
nie wszystkich możliwych za i przeciw, 
które przecież przewidzieć było moż
na z przykładów i nauczek, otrzyma
nych przez kilka związków Starego 
Świata. 

Dziś choćby nawet Petkiewicz od
niósł w Ameryce same zwycięstwa i to 
nad bardzo poweżnemi przeciwnikami, 
niepotrafi to absolutnie zrehabilitować 
nadszarpanej opinji PZLA, tak w kraju, 
jak i zagranicą. 

Nie wątpi chyba nikt w to, że na a-
matorstwo naszego zawodnika patrzy 
się zagranicą tak, jak na amatorstwo 
wszystkich tych, którzy na kilku mie
sięczne wyprawy wyjeżdżali w krainę 
dolara. 

Już prawie trzeci miesiąc, jak wy 
jechał Petkiewicz. Był on o krok od u-
traty praw amatora. Dopiero dowcipny 
pomysł polskiego konsula, mianującego 
Petkiewicza „kurjerem dyplomatycz 
nym" Min. Spr. Zagr. uratował częścio 
wo błąd popełniony przez naiwność P. 
Z. L. A. (ciekawe tylko, czem został p 
Weintal). Bo czy inaczej można nazwać 
postępek naszej najwyższej magistra-
tury lekko - atletycznej? PZLA postą
pił bardzo nierozważnie i pochopnie 
Trzeba było tylko trochę zastanowienia 
i rozsądku nad osobą amerykańskiego 
managera p. Qwist'a, a unikłoby się nic 
potrzebnego skandalu. 

Pan Owist zresztą jak prawie każ
dy Amerykanin jest człowiekiem spry
tu i interesu, dowiedziawszy się o ja
kimś Petkiewiczu, który ni stąd ni zo
wąd pobił takiego tuza jak Nurmi, po
próbował zarobić na nim kilka dolarów 
Telegrafuje przeto do Polski, ofiaruje 

związane z wyjazdem. Wreszcie współ 
nie z Petkiewiczem wyjeżdżają, wybie
rając kosztowny, luksusowy okręt, któ 
ry i tak płaci Owist. 

Po przyjeździe do Ameryki dowia
dują się, że protektorat Amerykańskie 
go Związku, był ejdynie zręcznym za
mydleniem oczu PZLA przez sprycia
rza Owista, na co potrzeba zezwolenia 
kompetentnych czynników amerykań
skich, a tego p. Owist nie załatwił. Na
stępuje zerwanie umowy Petkiewicz 

t a r t o w a ć nie może, przy 
czem konsekwencje finansowe ponosi 
oczywiście PZLA. Wszelkie interwen
cje nieodnoszą skutku. 

Wreszcie zezwolenie na kilka star
tów jest, i znów go niema — i znowu 
jest, — tak coś cztery razy albo trzy ra 
zy. Polska tymczasem czekała z naprę
żeniem, panowie zaś Petkiewicz i Wein 
tal zwiedzali ciekawy kraj amerykań
ski. Petkiewicz nawet zdążył napisać 
do „Przeglądu Sportowego" dwa listy 
o swych wrażeniach z podróży. 

Dopiero gdy mianowano Petkiewi
cza „kurjerem dyplomatycznym" min 
Spr. zagr., w którą to funkcję nikt w kra 
ju nie wierzy, uspokoił się nieco polski 
świat sportowy. Nie będa przynajmniej 
mieli za co go dyskwalifikować. Bo 

przecież, jak ktoś przyejdzie w spra
wach dyplomatycznych swego kraju i 
tam chce zbadać swe walory sportowe, 
to mu to niewątpliwie wolno. 

Cała jednak sprawa dalej śmierdzi, i 
nie może uspokoić polskiej opinji spor
towej. * • ** 

W „Kurjerze Poznańskim" czyta
my: 

Petkiewicz odroczył swój odjazd z 
Ameryki i wyraził podobno chęć pozo
stania w Stanach Zjednoczonych. 

Petkiewicz zwycięża! 
W sobotę startował Petkiewicz po 

raz piąty na gruncie amerykańskim,, w 
pomniejszych zawodach szkolnych orga 
nizowanych przez New Utrecht Highs-
chool w Brooklynie. 

Długodystansowiec polski wygrał łat 
wo bieg 3.000 mtr. bijąc jedynego przeci
wnika Lernera z New York University o 
125 yardów (około 110 mtr.) Na dystan
sie tym Petkiewicz uzyskał bardzo dobry 
czas 8:50 sek., lepszy od oficjalnego re
kordu polskiego. Widzów zebrało się 
około 7 tysięcy. 

Petkiewicz startować będzie 8 marca 
na mistrzostwach USA. w hali w Atlan
tic City. 
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Patrol PolsUl 
na ósmem miejscu. 

Łódź. 23fl°r, 
W niedzielą odbyły się w u 7 h 

mach tygodnia sportów zimo^Vc„ 0y. 
patroli wojskowych ze strzelanie" • ^ 
ły to największe z dotychczas on. t i 

wanych biegów w Holmenkol en.' p 
wodach obecna była rodzina kroic 

i 25 tys. widzów. 
Trasa biegu wynosiła 30 kim- \ . 
I miejsce zajęła zgodnie z P o l o 

W A N I A M I drużyna norweska. pr*Jwj \l 
jąc trasę w ciągu 2 godzin 19 i"1"' 
sekund. ^ 
m U miejsce zajął zespół * 0 - , s h 

S Z W A J C A R I I . ^ 

III Czechosłowacji, IV VflH 
V — Niemiec, VI — Finlandji. *.' w 

Francji, VIII - Polski, Niespo^Ljjie 
było dalekie miejsce Finlandji, a 
Szwajcarii. jiCt 

W zawodach strzeleckich ' n ctr 
zajęła Norwegja, (115 pkt), (tf 
ehosłowacja (94 pkt.), III P ° , s K 

pkt.). 

Riedel (Union) 
drugie miejsc , 

w biegu .Dookoła Warsz^'^ 
W dniu wczorajszym, odbyj

 s'5ył> 
Warszawie interesujący bieg w^fi 

Turniej hokejowy o mistrzostwo Polski 
został w dniu wczorajszym zakończony. 

A. Z. S. (Warszawa) mistrzem Polski. 

8i 

fr 

to 

k 

Iowy „Dokoła Warszawy'/ '-^edg 
ni 30 km. Trasa prowadziła^ v

M\tF& 

W piątek nie odbyły się w Krynicy 
żadne spotkania hokejowe o mistrzo
stwo Polski, ponieważ AZS (Warsza
wa) nie stawił się na wyznaczone me
cze z Legją i Pogonią nie mając pełne
go kompletu graczy. Opierając się na 
tem komisja siędziowska turnieju zali
czyła AZS-owi porażkę 0:5 i po 2 pkt., 
na korzyść przeciwników gry (walko

w e r ) . . 

Tymczasem jednak w sobotę przyje 
obrońca * w V K $ ^ d o K r v n i c y świetny 

a wszystko robi rzekomo z wiedzą i a 
probatą amerykańskiego związku 

W Polsce przyjmuje się ofertę bar
dzo skwapliwie, wymaga się tylko je
szcze od Qwist'a kosztów na drugą 0-
sobę, którą ma być p. Weial, skarbnik 
PZLA. Następują wymiany depesz. 
Owist godzi na wszystko. Pan Weintal 
mówiąc po angielsku, a nie mający co 
robić, załatwia wszelkie formalności 

1 AZS-u, Kowalski, wobec czego druży
na ta zgodziła się na wzięcie udziału' 
w mistrzostwach. Komisja sędziowska 
unieważniła wobec tego swą poprzed
nią decyzję i poleciła w niedzielę ro-
ezgrać mecz AZS — Legja. Przeciwko 
temu poleceniu zaprotestowało ostro 
Pogoń lwowska. 

Wobec tego w sobotę odbył się 

pierwszy mecz finałowy o mistrzo
stwo Pogoń — Legja 0:0. Gra równo
rzędna. Pomimo wysiłków obu drużyn 
wynik pozostaje bez zmian. 

Mecz o 4-te miejsce w turnieju Czar 
ni (Lwów) —- AZS (Wilno) przyniósł 
zwycięstwo Czarnym 1:0. Gra toczyła 
się na bardzo złym lodzie. Zwycięstwo 
Czarnych zasłużone. Zwycięską bram
kę strzelił Trojani. 

Sędziował p. Semadehi. 
W piątek wieczorem odbył się op

rócz tego mecz towarzyski Pogoń — 
TKS 2:0. 

W dniu wczorajszym, w ostatnim 
dniu 1 mistrzostw hokejowych odbyły 
się dwa spotkania: AZS (Warszawa) — 
zwyciężył Legję 2:0, (0:0, 2:0, 0:0), i 
Pogoń grała z AZS-em 0:0. Tytuł mi
strza Polski przypadł AZS-owi, drugie 
— Pogoń, trzecie — Legja. 

ściami Warszawy, była dość ujia 
ze względu na zły przeważnie * w 

dni, bieg był zatem próbą w}}™<$ 
ści jeźdźców, którzy wykazali z ' $ 
walory W zawodach brało u d z l d 

więciu łodzian. „ 
Bieg „Dokoła Warszawy Jaf 

Soczyński na Harley'u. Driijr'e 1 

zajął Riedel (Łódź) 

m 

Mistrzostwa ty? 
skie Polsk'' 

W czwartek rozegrane byt? ^jsW 

L I K I 

Hokej w Łodzi. 
Na niedzielę zapowiedziany był mecz 

hokejowy o mistrzostwo podokręgu łódz 
kiego pomiędzy ŁKS-em a Unionem. Z 
powodu braku przepisowego boiska, 
mecz nie doszedł do skutku. 

Na „tafli lodowej" pływami ŁKS-u od 
był się mecz treningowy ŁKS-u z druży
ną szkolną Zimowskiego zasiloną Kwaś
niewskim (ŁKS). Mecz przeszedł pod zna 
kiem wielkiej przewagi ŁKS-u i zakoń
czył się ich zasłużonem zwycięstwem w 
•tosunku 8:2. 

Zawody pływackie 
w Zgierzu. 

W niedzielę odbyły się w Zgierzu 
zawody pływackie propagandowe urzą
dzane przez Tow. Przyjaciół Strzelca. 
Wyniki były następujące: Dla panów 
100 mtr. styl dowolny; Bachmyn. 50 mtr 
styl dowolny Borowiecki. 50 mtr. styl 
klasyczny: Szerfer. 50 mtr. styl klasycz
ny na wznak Glater. 50 mtr. styl dowol 
ny na wznak Bachman. Sztafeta 4 po 50. 
Zwyciężyła drużyna Gimnazjum w Zgie-
yzu. Dla Pań. 50 mtr. Styl dowolny: Po-
aeltówna, 30 mtr. styl klasyczny Poseł-

turnie] gier sportowych 
łódzkich drużyn szkolnych. 

Sobotni turniej gier sportowych dru
żyn szkolnych w sali Gimn. Niemieckie
go był wcale interesujący i stał na wy
sokim poziomie technicznym, gdyż by
ły naogół ciekawe i trzymały widownię 
w napięciu. 

Przebieg spotkań był następujący: 
Siatkówka żeńska. 

Gimn. Niemieckie — Seminerjum Nau-
- czycielskie. 

Słaba gra obu zespołów. Seminarjum 
przegrywa z powodu braku zgrania i 
nieumiejętności serwowania. Drużyna 
gimn. Niemieckiego poczyniła kolosalne 
postępy naprzód i zapowiada się b. do
brze. Silne zdenerwowanie u zawodni
czek Gimn. Niemieckiego przyczyniło 
się do małej różnicy punktów. 

Siatkówka męska; 
Oświata — Miejska Szkoła Handlowa 

30:28 (15:14). 
Mistrz Łodzi wystąpił w składzie: Linka 
Wachowski, Wofsi, Kopel, Wdowiak, 
Jochelson, M. Sz. Handlowa przeciwsta 
wi}a następujący skład: Misiak, Przy
goński M. Kazimierczak, Banaś, Kau-
czyński, Chrzanowski. Najciekawszy 
mecz dnia, Jo też publiczność zaznała du 

( l>> 
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Ł o w c z y ^ 1 * 
(VV> 

* o w n a jżo emocji. Pierwszą połowę Oświata wy 
Konkurs skoków wygrał Cylke, | grywa w stosunku 15:14. W drugiej po

łowie Oświata zlekceważą przeciwnika, 
przeto M. Sz. H. prowadzi 7:0, wkrótce 
jednak następuje wyrównanie. Handlow
cy dążą wszelkiemi siłami do zwycię
stwa, w pewnym momencie prowadzi na 
wet 14:7. Jeden punkt dla Handlowców 
mógł zakończyć mecz na ich korzyść, 
lecz mistrz Łodzi czując nad sobą groź
bę przegranej bierze się poważnie do ro 
boty i kończy drugą połowę wynikiem 
15; 14. Wyróżnił się z Oświaty swą piek 
ną grą Linka. Reszta drużyny na swym 
stałym poziomie. W Handlówce wyróż
nił się Kazimierczak. 

Koszykówka męska: 
Kombinowana drużyna Absolwentów i 
Miejskiej Szkoły Handlowej — Gimn. 
Niemieckie 11 ;8 (8:5). Drużyny wystąpi
ły w następujących składach: Zespół 
kombinowany: Pietrzak, Przygoński, 

Ketner, Wielobrodek, Przygoński. Nie
mieckie gimn.: Eisner, Hoch, Scher-
schmidt, Scheinholc, Reiheld (Ewald). 
Mecz prowadzony w bardzo szybk :em 
tempie z nadzwyczajną ambicją obu dru 
żyn — oto cechy meczu. Sędzia p. Bo
rek dopuścił do zbyt ostrej gry, chwilami 
mecz miał charakter bijatyki. W kom. 
zespole wyróżnił się Przygoński — u po 
konanych — Reinhold. 

wie łyżwiarskie mistrzostwa 
jeździe figurowej pań i P a r a

 n 

W jeździe pań uzyskano w? 
Stępujące: 

1. Barbara Chachlewska i 
Warszawa). .. ,\ 

2. Rudnicka (LTŁ - Lwó*>' 
3. Kubicka (WTŁ), 
4. Salani (LTŁ). , 
Punktacji jeszcze nie oo^1-
Jazda parami: 
1. Bilorówna i Kowalski 

2. Rudnicka i Theuer (LTŁ) 
3. Chachlewska i Pełczyn s K ' . , 

8.75 pkt., 
4. Brankówna i 

8 pkt., 
5. Kulbicka i Polubiec 

Pkt.. i pl« 
Jednocześnie we 

czwarteK # 
odbyły się we Lwowie mjca-^Kj 
we pokazy jazdy figurowej * - 0 

niu małż. Hoppe. PrasznowsK' * 
tersteiner i Maleka. 
Próchniewicz 

wodowcefli* 
W dniu wczorajszym

 na&'55 
Łodzi wiadomość. Władysła*' i& 
wicz, hockey'ista Unionu, ' 
przez P.Z.H.L. za zawodowca- *j 

Uchwała powyższa JS 
została faktem, Iż P r ó c h n i e l i 

przez pewien okres czasu tren ^ j 
nisa w Ł.K.L.T. Decyzja P-*" 
swego rodzaju sensacją. 

Zmiany t e r m i n 
ligowy^- p 

siedzeń wyraził zgodę na P 1 ^ ^ 
terminu meccu Garbarnia f«rjL 
dnia 1 czerwca na dzień 8 m a ) , ' 8 # $ 
spotkania Garbarnia —• ^tsJ(M 
nie zostł jeszcze definitywne -* 
ny. 

mistrzostw 
Zarząd ligi na jednem z 
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Na boiskach piłkarskich Łodzi. 
, 3fisfti postom 
"'9 ~ Hakoah 3:1 
t&, y . b e njaminka A-klasy są 

l|niei r,j y < 1 z e da sobie w niej naj 

LI J RADO E - « 

C O 

IHNY « . l n a c z n « Przewagę mło-
EWn b ; a ł " a c l starym rutynowanym 

C«&r*'JI° ^b iesk ich . 
C>bicii u y ; Z S 2 a ł H a k ° a h pod wzglę 
EJ składni 2 , y ? t k i e l i n j € B i e * u P r a 

fi N a d i T ! k , e i - A t a k biatoczerw 
C r «yst«NU F L U Ż ^ lotność i umiejętno-umiejętność 

1 
a napadu lepsza od S ^ , « r M y t U a C i l P 0 d b r a m k 0 

FTVALSTORFdS1

brłe d y s P?nowana 
za im • d o b r y m strzelcem, ale 
R.. J M U J E prowadzeniem 

l A N a i u c n u I e Pracowitość . u u ^ 
S D n u P S z y m . Rraczem linji jest 

Po 
dużą 

lo r»xÓJ 1 nadzwyczajna wytrzy 
h r ° | i ł , wv , W n e c e c " y t c K ° » r a c z a -
Nch U B Y W A Ł A się bez zarzutu 

. Br, J o b°wiązków. 
Z a da N J R Z — Marciniak na -wysoko-

TSRS* H a k ° a h u stanowczo grała 
JTR^Y^ykle- Nie można się było 
V* at-,ia l t l eikolwiek myśli przewod-
? V & K a z d y KRAT na hurra byle 
! N » I . n i e i s z e ale bardzo rzadkie 
•2*LERK i 1 S E K A L . Pozostali napast-
SH' Rrac> e , ! n a w e t walczyć z ambit-
<trch CVV ^iegu. Pomoc biało - nie 
[S, u ! « E R A Ł A się tylko N A jednym 
h > D w i n - r y b y ł najlepszy N A boisku. r*l w..'cie n a v 
ICNIEŻ A\ 
k\ p^9 b r ze , lecz słabiej od Ku międzyklubowe zawody bokserskie z u-

n. '°tnv'IJ: l e , s c h e r z trudem sobie ra 
Aona. n a nadem Biegu. . 

Kuczyńskim. Siwek 

nszmtkUh imprez. 
Ł.T.S.C.-Kadimah 6:0 

Zwycięstwo coprawda przypadło-w 
udziale białoczarnym. ale mimo wyni
ku dość wysokiego nie był to żaden suk 
ces. ŁTSG mógł w drugiej polowie u-
zyskać znacznie wyższy wynik, ale dzię 
ki lekceważeniu przeciwnika i polowa
nia na bardzo oryginalne goala. biało -
czarni pokonał B klasowy zespół w sto 
sunku jeszcze dość mizernym. 

Rozpoczyna grę Kadimah ale prawie 
natychmiast traci inicatywę na rzecz 
ŁTSG. Prowadzenie uzyskuje Królik. 
Kadimah broni się b. ambitnie. Do gło
su jednak dojść napad Kadimahu nic 
może. Łazarski tuż przed końcem pierw 
szej połowy, zdobywa bramkę dla swo
ich barw. 

Po zmianie stron Kadimah traci am 
bicie i mocno puchnie. ŁTSG bawi się 
w kotka 1 myszę. Falkowski przez ca 
łe czterdzieści i pięć minut niema ani 
jednej piłki. Bramek pada jedna, stosun
kowo mało. Łupem bramkowym t. j . 
czterema goalami dzielą się: lierb-
streich i Królik. Po przerwie zamiast 
Łazarskiego grał Kra :cer. 

W ŁTSK wyróżnił się Bergman, Kró 
lik, Herbstreich i w pomocy Kramer. 

W Kadimahu najlepszym 
był Rubinstein. 

Publiczności niewiele. 

graczem 

Orkan - W. K. S. 7:1. 
Mecz należał do rzędu interesują

cych. Zwycięstwo Orkanu w pełni Z A 
służone może jednak za wysokie. Zwy 
cięzca grat dobrze, szczególnie w 
napadu. Pomoc bardzo pracowita. 
różnił się Duczyński. Obrońcy — przy
tomni i Dewni. Bramkarz — bez zarzu
tu. WKS grał wyjątkowo słabo. Zawiod 
ła zupełnie pomoc. W ataku również się 

Marsz ku czci Marsz. 
Piłsudskiego. 

Związek Strzelecki okręgu łódzkiego 
organizuje z okazji imienin Marszalka 
Piłsudskiego, doroczne zawody marszo
we, .egulamin których w ogólnych zary
sach" przedstawia się następująco: 

Trasa marszu przedstawia się nastę
pująco: Łódź — Zgierz — Aleksandrów. 
Ogółem 30 k !lometrów. Start nastąpi na 
Bałuckim R-ynku, meta w koszarach 

28 pułku Strz. Kan. 
Marsz nastąpi dnia 23 marca bez 

[względu na pogodę o godzinie 7-ej ra-
injiv no. Zawody mają charakter zespołowy 

wy-! o typie \vvbitnie wojskowym. Zawodni
ków obowiązuje kompletny mundur or
ganizacji która dany zespół wystawia. 

W czasie zawodów dozwolone jest 
tylko stosowanie kroku marszowego, z 

nie kleiło, wyróżnił się Klimczak, który i wyłączeniem biegu. Bieg dopuszczalny 
jednak sam jeden nic zdziałać nie mógł 
Pozatem zadowolił Kaczmarek. Nie bez 
winy za wvsoką przegraną jest bram
karz Kobyliński. 

Gre rozpoczyna WKS. lecz ataki od 
biera Orkan. Dwa śliczne strzały Klim
czaka idą w poprzeczkę i w słupek i 
na tem kończy się ich era. Teraz Inicja 
tywę w swe ręce bierze Orkan i zdo-
V'wa b-amki ze strzałów Duczyńskiego 
Millerów, Pawlaka i Ślązaka. 

Sędziował przygodny widz, w 
stępstwic p. Rakowskiego. 

za-

Geyer — Bar Kochba — Zjednoczone. 
W dniu wczorajszym odbyły się w'niego. Szlezyngier zwycięża na punkty. 

sali Geyera przy ulicy Piotrkowskiej 

dizałem trzech klubów: Zjednoczonych, 
- Barkochby i Geyera. Mimo dość znacz-

Waga lekka 
Marczewski (Z.) — Rubin (BJ. 

Spotkanie prowadzone w tempie źy-
wem. Zawodnicy b. szybko się porusza 

J c"berJ n

 l s l w e i w c a l y m 7,e nej Ilości walczących par (osiem) 
^ j e d l ? m P r z e z cały I wody nie należały do zbyt Interesują- ' J a ; w . y k °nywują cały szereg mniej lub 

^ k 1 " nic I V ?1 YTY?*0 wyko-1cych. Wpłynął N A to niski poziom l w i e j ' w ! e c e j skomplikowanych ruchów, ale 
prorilł \V> , d n ! a - Z l e obstawiał, części zawodników. Składali się oni bo- , U D E R Z E N P R A W I E niema. Bokserzy deli-

1 wiem przeważnie z najsurowszego obec- K a t " i e s i ę
 D O T Y K A J A . P R Z E Z dwie rundy, 

nie materjału. Do najładniejszych spot- ^ 0 P i e r ? w trzeciem spotkaniu walka 
Cyran - Lipiec ftaje się bardziej ognista I Rubin K I L K A 

krotnie daje się we znaki Marczewskie-

! strzelI , Wykop miał nieczysty 
''thri n a boczne. Bardzo dob-
5t°5iiii a r z - J e m u zawdiiecia Ha 

C t rWs7

 W o niską przegraną. 
tv "limity gry wyka >:je już 

8 5 2 v b f l e s u - L o t l ' y a t a k czerwo-
A §. *o podciąga pod bramką Ha-
{ % M Y S - V P ' e sie często. Atak 
5 B ie? p , 0 c z y w a . Przez kilkanaście W Vnrinie

 Potrafi wykorzystać licz 
K1

 IRUH
 y c h d l a siebie sytuacji. Ha-

V' *le RM dochodzi na chwilę do 
t N a n n a d białoniebieskich kou-

¥TL*I u . k a r n e m czerwonych. 
II\S ł ^ 0 n c e m pierwszej połowy u-

mu silnemi ciosami. 
Waga półśredtiia: 
Dzierżanowski (Z.) Mayer (G.). 

i uzyskać 
rzez ol 
zatrzymać 

pierwszego 

kań należał rewanż 
Lipiec -zwyciężył w rewanżowem spot 
kaniu, wykazując znaczną poprawę for
my. W pierwszem spotkaniu zwyciężył 
Cyran. Z walk pozostałych najwięcej 
cech spotkania bokserskiego miała wal
ka między Rubinem i Marczewskim. 

Jeśli chodzi o poszczególnych bok
serów, to najlepiej zapowiada się w 
obecnej chwili Lipiec. Cyran wyróżniał 
się z pośród pozostałych zawodników 
najleoszą techniką. 

Z walczących pugllatorów dobrym P A S Y W N Y , niż Angierman. W dwuch 
materiałem jest Szlezyngier, a cześcio- Pierwszych rundach siły zawodników 

jest tylko dla zawodnika który zmuszo
ny był pozostać w tyle. Wówczas wol
no mu zrównać się z oddziałem—bie
giem. 

Regulamin zamieścimy w jednym z 
najbliższych numerów. 

Fiasco łyżwiarskich 
mistrzostw Polski. 
Tegoroczne łyżwiarskie mistrzostwa 

Polski w jeździe szybkiej na lodzie, któ
re miały być rozebrane w Warszawie, 
nie dojdą niestety do skutku z powodu 
kiepskiej z ;my i niemożności, przygoto
wania toru. 

Szkoda, że polski związek łyżwiarski 
zapomniał o istnieniu Zakopanego a 
przedewszystkiem Krynicy, gdz !e zawo
dy takie można urządzić z ryzykiem 
wprost minimalnem. Polski sport łyż
wiarski pod względem organizacyjnym 
stoi na szarym końcu w zestawieniu z 
innymi związkami. 

Wiadomości ze świata 
ciężkoatletycznego. 

W zawodach ciężkoatletycznych w 
Nowej Wsi, rozgrywanych o mistrzo
stwo Górnego Śląska, mistrzami Śląska, 
w zapasach zostai : Ganzera, Mazur ;k, 
Skalec, Blaszczyca, Gałuszka, Zeug i Ki 
czyflski. 

W podnoszeniu ciężarów: Koptoń, 
Eichorn, Mayer ma znacznie silniejszy cios Sobicznk, Friechel, Pieczka, 

od przeciwnika. Dzierżanowski technicz-[ Zeug i Mainka, przyczem ten ostatni, jak 
nie lepszy broni się dobrze w ciągu 2-ch, już donosil'smy, ustanowił rekord pol-
rund. W trzeciej rezygnuje z walki 
poddaje się. 

Amierman (G.) — Knnikowski (G.). 
Kunikowski żywszy i bardziej eks-

© nieT ę t.y Przez obrońcę Mosz-
silnego 

*tnj, r . V s i e wicza . 
FCIK0ąn'e

 i S t r o n w pierwszych minu 
kilu, a r a się wyrównać. Segał 

W E ' T ^ 
wypadów, ale 

czasem Bieg nie za 

wo i Kunikowski. 
Zawodom przyglądało się około dwu

stu osób. 
Poszczególne walki miały przebieg 

następujący: 
Waga musza: 

Brzeczek (Z.) — Zając (B.). 
Obaj zawodnicy na bardzo niskim 

^ * L i n i y c i c s k ' l r i Punktem wciąż 1 poziomie. Bardziej wojowniczy Zając 
V°bi e

 ] e obronne Hakoahu z tru-jobaj zawodnicy zasłaniają się mało 1 
I ^ T "'klp-T* 2 0 1 0 0 1 1 0 naciera ;ącym,biją tylko sfingami. Walka ma charak-
V n e i cv. Kudelskiemu udaje się ter zwyktej bijatyki. Wynik nierozstrzy-

^MOSM 1 1 wykorzystać błąd r> gnlęty. 
t>.n i ebieskich i druga bramka! Waga kogucia: 

Krzywański (%.( — Zarecki (B.) 
I ta walka nieciekawa. Zawodnicy 

bardziej wyrobieni, więcej rutynowani, 
ale walka prowadzona jest bez tempa. 
Wynik nierozstrzygnięty. 

Kluszczyński CG.) — Fiszer (B.). 
Kluszczyński znacznie góruje nad 

Fiszerem i pod względem techniki i cio
su. Wszystkie trzy rundy należą do 
Kluszczyńskiego. Sędziowie słusznie 

przvznają mu zwvcięstwo. 
Waga piórkowa: 

Cyran (Z.) — lipiec (G.h 
Najciekawsza walka imprezy. 
W pierwszem starciu zawodnicy 

równi. Atakuje więcej Lipiec. Druga 
^OrJ-Ł « - runda należy do Lipca, który jest wlcaż 

równe. W trzeciem starciu znaczną prze 
wagę uzyskuje Kunikowski. 

Zwycięża Kunikowski na punkty. 
Sędziował w ringu p. Milsz. 
Punktowi pip. Bajer i Malicki. 

pol
ski w trójlboju 325 klg. 

Sasorski, mistrz Polski w zapainic-
twie, został zdyskwalifikowany dożywot 
nio za udział w turnieju w cyrku war
szawskim. 

M strzostwo zapaśnicze okręgu łódz
kiego odbędzie się w pierwszych dniach 
marca. 

Atletyczne mistrzostwa Polski roze
grane zostaną w roku bieżącym w połor 
wie marca w Krakowie. 

" a ^'"^oieskich i druga bramka 
^hu^ieraJ11* Białoczerwoni nie prze 

W. NILANI "a chwilę. Napad Ha 
tomiki S f r y w a prawie żadnej roli 

Ł O » I e ! r L E K U znowu zostają uwień-
m zdobytym przez Galińskie 

n ! o b y w a się znowu na kilka 
\Ć b r a 3 ' ^ c uzyskać choćby ho-
SSTIi h ?• N l edługo. przed koń-

, ) r yakoahowi zostaje przez 
Kk, yMuiy zS,a ny rzut karny, który 
C I C 2 N S f l e i s z e r . 
'^<°,ści kilkaset osób. 

w ^ dobrze p. Szer M. 

* Warszawa 
* E C Z KOSZYKÓWKI 
^ r c a ^jbędą się w ośrodku M 

•-••«»wic u w a s p u i f t a m a i \u -
Hj W uP°między reprezentacami 
S L^nip z y k ° w c e męsklel rozegra-
\ X v w m e c z Ł°dź — Warszawa, 
*HSL cY C e k °biecej Poznań — 

a 'on v ad reprezentacyj zosta-
y Pod koniec miesiąca. 

Kobiece Igrzyska Olimpijskie 
znakiem zapytania. 

W roku bieżącym, w sierpniu, w Pra j mił w tych dniach czeskie m :nistęrjum 
dze Czeskiej odbyć się miały, jak wiado { spraw zagranicznych, że Cze hy zrzeka-
mo, trzecie z kolei Kobiece Igrzyska 0 -
limpijskie, organizowane z ramienia Mię
dzynarodowego Związku Sportowego 
Kobiet. Program igrzysk tych miał być 
rozszerzony i objąć miał prócz kenku-
rencyj lekkoatletycznych także i turniej 
piłki koszykowej oraz hazeny. 

Obecn :e, kiedy poszczególie kraje 
prowadzą już w pelnem tempe przygo
towania do igrzysk tych, nadchodzą nie
pokojące wieści o losie lej wspaniałej, 
największej w sporcie kobiecym, impre
zy. 

Okazuje się, że trzy potężne kraje 
anglo-saskc Kanada, Anglja i Stany 
Zjednoczone, nadesłały oficjalne zawia 
domienie, że lekkoatleci krajów tych w 

w ofenzywle. Pierwsza minuta trzeciej kobiecym turnieju olimpiijskim w Pradze 
rundy należy również do Lipca, ale pod czeskiej udziału nie wezmą, a to z tego 
koniec starcia znaczną przewagę uzy 
skuie Cyran. 

Ostatecznie zostaje przyznane zwy
cięstwo Lipcowi. 

Jedrys (Z.) — Szlezyngier (B.) 
Walka żywa. Początkowo żaden z 

zawodników nie nrzewaźa. ale stop
N I O W O ujmuje iniclatywę ^Srlezyn^lcr. 
Ostatnia runda należy całkowicie do 

względu, że w tym samym czasie odby
wać się będą wielkie zawody sportowe 
wszechrosyjskie, do których to zawodów 
stawać muszą reprezentacje kobiece 
trzech wspomnianych krajów, 

ją się organizacji kobiecych igrzysk o-
limipi:;skicn, obaw'a|ąc się fiasca finanso 
wego. W specjalnie wypracowanym re
feracie komitet czeski stwierdza, że 
wprowadzenie konikurencyj kobiecych 
do lekkoatletycznego turnieju ogólnych 
igrzysk olrnipijskich, co po raz pierwszy 
miało miejsce w Los Angeles przed dwo 
ma laty, poważnie zmniejszyło zaintere
sowanie poszczególnych państw dla ko
biecych igrzysk olimpijskich, czem nale
ży sob :e tłumaczyć odmowną odpowiedl 
Stanów Zjednoczonych, Anglji i Kanady 
co do udziału ich zawodniczek w turnie 
ju kobiecym. Fakt powyższy może wpły 
nąć deprymująco i na inne państwa, tak, 
że spodziewać się można dalszych rezy-
gnacyj. 

Zrzeczenie s :ę przez Czechy organlzo 
wania kobiecych igrzysk olimpijskich wy 
wołało przykre wrażenie w Kobiecym 
Międzynarodowym Zw. Sportowym, 

przed którym stoi trudne rHenie — po
lecenia organizacji igrzysk kobiecych in 

ladomosc ta w wysckm stopniu za nemu W o w i , co ze względu na krótki 
niepokoiła komitet cze:lk\ któremu podczas , dzielący nas od terminu igrzysk 
wierzono organizuję p 'lehodzo/Ąch nie jest bynajmniej łatwe do prze.nrcwa-

lgrzysk kobiecych. Komitet ten zawiado dzenia. * 

file:///vvbitnie
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P O R A D N I A 
wenerologiczna 

LeKarzy-specjalistów 
Z a w a d z i ł a 1. 

Czynna od 8 rano do 9 w lec zon 
Od 11—12 i 2—3 przyimuie lekarz-kobieta 

W niedziel* i święta od 9—2 pp. 
Leczenie chorób i 

W e n e r y c z n y c h , m o c z o p ł c l o w y c h 
I s k ó r n y c h . 

Badanie krwi i wydzielin na syfilis i tryper 
Komultacie z neurologiem i urologiem 

Gabinet światło-leczniczy 
Kosmetyka lekarska 

Oddzielna poczekalni a dla kobiet 

Porada 3 złote. 

L E C Z N I C A 
LEKARZY SPECJALISTÓW 

I GABINET DENTYSTYCZNI 
PRZY GÓRNYM RYNKU 

PiotrKowsiia 294, tel. 122-89 
(przy przystanku tramw. pabianickich) 
Czynna od 10-ei rano do 7-eJ wiecz. 
w niedziele i święta do 2-ej po pot. 
Wszystkie specjalności I dentystyka. 
Kąpiele świetlne, lampa kwarcowa, 
elektryzacła. Roentgen, szczepienia, 
analizy (moczu. kalu. krwi, plwocm, 
wydzielin i td) . Operacie, opatrunki 

Wizyty na miasto. Porada 4 zl. 
Porada dentystyczna oraz wenerolo-
glczna dla chorób skórnych I wene

rycznych 

3 z ł o l e . 

ul. CEGIELNIANA 2 9 
Gabinet wenerologiczny 

D - r a S . K A N T O R A 
dla leczenia chorób skórnych 
wenerycznych i moczoptciowych 

D o k t ó r 

P . K l i n g e r 
choroby weneryczne, skórne I włosów 

ANDRZEJA 2. TEL. 132-28. 
Leczenie lampa Kwarcową, analizy 
krwi I wydzielin Przyimuie codziennie 

od 11 — 1 i od 6—8 w. w niedziele i 
święta od 10 do 12. Oddzielna pocze
kalnia dla pań. 
Od 1—2 w Lecznicy (Piotrkowska 62) 

D o a W * - ^ 1 ? 
OGŁOSZENIE * łf 

dzi. Zygmunt M«^ t 0 *if 
w Łodz< przy ulicy Naru c « 
49. na zasadzie art. 1030 u ^ w j 
sza. że w dniu 3 marca v u l , C 
aodz. 10 rano w todz W 
tou-icza Nr. 32 w £«b^ J 
chodowych firmv "5al„„hnczn«'I?,jrtii 
sprzedaż z prze targ puj» c \Vilh g 
chomośd, należących °° s a f f0%, 
Karta i składających sie * „s » 
firmy „Morris", oszacowana 
pie zl. 12.000. n i . 1930 '<* 
I, Lodź, dnia 24 stycznia 

Komornik ^$0$^ 

SamocHfJ 
Ford-Tudor Mod.^.d;: 

prawie nowy 
okazyjnie » « f f o D t W 

l i l a - Konstantynowska ««• 
kanie 11 

Dr. med. 

SI. 

Biuro Próśb 1 Zleceń 
„POERUCH" 

T r a u g u t t a 4 . T e l . 1 4 1 - 0 1 . 
Załatwia wszelkie prośby do 
władz sądowych, administracyj
nych, skarbowych i wojskowych. 
Tłumaczenia i przepisywanie na 
maszynie. Na teletoniczne żąda
nie wysyłamy maszynistkę z ma 
szyną do przepisywania. Biuro 
prowadzone fest przez wykwali

fikowane si'y fachowe. 

M o n i u s z k i 11, , 
telefon 63-22. | 

Choroby skórne 
weneryczne ciek- | 

łroterapja. I 
Przyjmuje od 8—10 | 

od 5 — 8 wiecz I 
w niedz od 10—12 I 

Na mocy koncesji, wydanej przez MAGISTRAT m. ŁODZI urządzamy 

reklamy Świetlne na słupacb miejskiego paitann, 
otaczającego Ogród Kolejowy ze strony ul. Narutowicza, Kilińskiego i Skwerowej 

Park Kolejowy znajduje się przy samym dworcu, między trzema najruch-
liwszemi ulicami naszego miasta. 

Reklamy świetlne, wykonane naiestetyczniej, oiwietlone będą o d 
z m r o k u w p r z e c i ą g u c a ł e | n o c y , 

R e k l a m a ś w i e t l n a | e a t t a n i a i c e l o w a 

6 - w > S i e r p n i a Hi-* 1 , tel. 120-77, 188-58 

telei Dr. med. 
:i 771 
208-95. 
• urolog 

Choroby kobiece 
i drrtą moczo-lspecjanst,, e h o 

Dr. m e d . 

J. Sadokierski 
s R o i t i a ł o l o c j 

c h l r u r g j a J a m y u s t n e j I s z c z ę k 
r e g u l a c j a z ę b ó w 

g a b i n e t r e n t g e n l c z n y 
o r d y n u j e ii—7 

P I O T R K O W S K A 1 6 4 
T e l . 1 1 4 - 2 0 

w y c h . 
Przyjmuje w domu 
od 5 — 7 oraz w 

(Lecznicy „Sanitaa" 
Cegielniana 29 od 
1—1 i od 3 - 5 pp. 

Biuro Prosu i porad Handlowycłi 
udziela wszelkich informacji o-
raz prowadzi dział pośrednictwa 

„OBRONA" 
wliii. Raks Boreasztaja i Ska. 
Ł ó d ź , u l . S i e n k i e w i c z a 1 5 
załatwia wszelkie prośby do władz 
s ą d o w y c h administracyjnych, 
skarbowych i wojskowych. 
U w a g a : Specjalny dział wekslo
wy i podatkowy Współpraca 
pierwszorzędnych sił fachowych 

D o k t ó r 

r ó b s k ó r n y c h 
w e n e r y c z n y c h 
i moczoptciowych 
ul- A n d r z e j a 5 

TeL 159-40 
Przyjmuje od 8—11 

i od 5 - 9 . 
w niedziele i święta 

od 9—1 
Oddzielna pocze

kalnia dla pań 

t 
Doktór 

(I 

C e g i e l n i a n a 2 5 
Telefon 126-87 

S p e c j a l i s t a c h o 
r ó b s k ó r n y c h 

1 w e n e r y c z n y c h 
Elektroterapia. 

Leczenie lampą 
kwarcową, 

przyjmuje od godz 
8—2 i 5—9 wiecz | specjalista chorób 
wniedz. i święta 9-1 skórnych, wenerycz 
Dla pań od 5 —6 nych i moczopłcio-
nddrielna roczek | wych 

P l o t r k o w s k a 7 0 
(róg Traugutta) 

teL 181-83 
Przyjmuje od 8.30 
do 10,30 rano, od 1 
do 2.30 pp., od 6 
do 8.30 w., w nie
dzielę i święta od 
10—1-ei. Oddzielna 
poczekalnia dla pań 

lekarz - Dentysta 

s. ll 
PiotrKowsKa51 

tel. 121-23 
Godz. przyjęć 3— 7 

Zioła Lecznicze 
OSKARA W0JN0W3KIEG0 

s a d o n a b y c i a w a o t e k a c h I s k ł a r l a c h a p t e c z n y c h 
Zlola przeciwko cierpieniom kana

łu pokarmowego" 
(rej. Nr. 1149) z n . tow. „Irotan". 

„Zioła przeciwko wymiotom oraz 
atonii kiszek" 

(rei. Nr- 1148) zn. tow. „Gara" 

„Zioła przeciwko chorobom płuc
nym I błędnicy" 

(rej. Nr. 1153) zn. tow. „Elmlsan" 

„Zlola przeciwko chorobom nerek 
I pęcherza" 

(rej. Nr. 1147) znak tow. Urotan" 
Przedst. na Łódź i Wojew. Łódzkie: Ernest Krause 

Łódź, Główna 69, tel. 106.10 

„Zlola przeciwko reumatyzmowi, 
artrotyzmowli Ischiasowi 1 poda

grze" 
(rej. Nr. 1150) zn. tow. „Artrolln" 
Kąpiele Siarkowo • Roślinne (sto
sują sic przy leczeniu: Artretyzmu 
reumatyzmu, podagry i Ischlaszu) 
(rej Nr 1263) zn. tow. „SuHobal". 
„Zioła przeciwko nlcdemajcanlora 

skruiullcznym" 
(rej Nr. 1152) zn. tow. .J lzan" 

„Zlola przeciwko chorobom nerwo 
wym I epllcpsll" 

(rei. Nr. 1151) zn. tow. „Epllobln" 
Skład Aoteczny, 

C o d z i e n n i e ś w i e ż y 

K E F I 
poza własnościami leczniczemj (anemja, gruźlica, choroby żołąd
ka, nerek, rekonwalescencja), dla osób zdrowych pożywny 1 sma
czny napoi na drugie śniadanie i podwieczorek. Tejże firmy zna
komita śmietankę sterylizowana i homogenizowana poleca icdv-
ny w Łodzi 

/i?iKRŁoBw°r K. S I G A L I N A "SWsal 

6TZUTERJE ^uli.J^\pfl^ 
płace. Solidne t r a k t o w a n ^ ^ j 
Piotrkowska 123 v^SS^jip 
DETEKTORY najlepsz* 
Natawls. Piotrkowska_j£s- • 

POKÓJ lub dwa eleg. i 
jęcia. Wszelkie wygody. ejtx« j j 
tualnie z utrzymaniem, ^SFA 
front 2 Piętro, m . l i ^ ^ ^ ^ U 
3 POKOJE z kuchnia io

n3BO*1»Ą 
raz oraz samochód 4-o S i n i * 1 0 jj 
iVrolet" do sprzedania. 
Kulpiński. _ 
1 | 2 POKOJE z oddzielne" ^ g 
na biuro w śródmieściu °V 
Andrzeja 6. dozorca_g5laV, 
POKÓJ ładnie u m e b l o w a ć i X d<> p 
pującem wejściem tiatych"1 « W 

Telefon do dysP<* najęcia, i eiuion uu WR 
mość: tel. 156-02. - — 
PRZYJMĘ panów na mjcs III 
motnych. Bednarska Nr- °< 
parter, wdowa. 

POSZUKUJE sie osoby Ć°^OHT^ 
ci (4 i 8 lat) i pomocy w f ° > r u v 
Dobre referencie k o n l e c z n « " ^ ^ ^ ( 

cza 9. m. 8. — A ^ T K ^ 
CHCESZ otrzymać P°s.j0

k(,rcsP^jf< 
ukończyć kursy f a c h o w e . . M 
cyjne profesora Sekuło*' 6 ^gM 
szawa. Żórawia 42-3. Kur" 
listownie: buchalter ji rac 
kupieckiej, korespondent' ^ P 
stenografii, nauki handlu. V ,„» 
gnfii , pisania na W ^ I R ^ T ^ 
znawstwa, angielskiego. 1 PI?:** 

| niemieckiego, pisowni ff^lade' 51 
solskiej. Po ukończeniu • 
Żądajcie prospektów. 

1 UDZIELAM 
.niemieckiego 

.'ANGIELSKIEGO, konwers , l „, 
Itury udzielam. Korespon^' k |rfl> 
1 czenia w angielskim, ntem^ ^ 

•iskim. nolskim i r o s y J s ^ 
| Markowicz, Ccgie1n'a"jL 

ZAGINAŁ weksel na ri- tf. 
20 lutego 1930. Wystana w 
man. zlecenie M. Win« '« s ' u F» 
unieważnia się. . . . z^I" 
Łaikawy znalazca z e c h c e 

morska 73. Fuks. 

^Redakcja 1 Administracja, Piotrkowska 49. Godzlay przyjęć Redakcji 6—7 po pol. Telefon Administracji 1.22-14. Tel. 
ze wszystkimi dodatkami wynosi w Łodzi zł. 5.60 

Prenumerata z t odnoszenie do domu 40 gr., z przesyłką po.-*-

„IlUStrOwanej Republiki*4 tową w kraju zł. 6.50. zagranicą zt. 10. ,,Express" 
1 nRepubłika" wraz z odnoszeniem 8.60 złotych. 

J R e d a k c j i : J ^ ^ j J ^ Ż ' ^ ^ 
ZWYCZAJNE: 12"gr7M wiersz milimetrowy (na stronie 'Jŝ jjj 
W TEKŚCIE: 50 gr. za wiersz milimetrowy (na stronie ^ 

wiersz milimetrowy (na stro n' -Cf.' j, 
za wiersz mH. (na str. ARVVV\-_fCt 50 fc\r 

O g l 0 5 z e n j i : N A S T R , , t , t i ; . „ 
NEKROLOGI: do 150 wierszy 30 gr., wyie i 40 gr. . 
ślubinowe po tekście 10 zł.; za miejsce zastrzeżone specjalna dopłata. Zamiejscy .g (jg. 
zagraniczne o 100 proc. drożej. Za terminowy druk ogłoszeń administracja nie °°v° 
szenia specjalne o 50 proc drożej. Drobne 15 gr — Najmniejsze zł. 1.50, poszuk. P " w 

najmniejsze zł. 1.20. - ^ ' i 6* 

Wydawca: Wydawnictwo „Republiki", sp. z oer. odp. Redaktor odpow.: Wacław Smólski W drukarni „Republiki", sp. i ogr. odp. Piotrkowska 
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